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Wioska olimpijska zapełnionaprzed 
musi- 

z wy-

Warszawa, 21 lipca 1948 r<

Przystępując do realizacji 
kich zadań jakie stoję 
Związkiem Młodzieży Polskiej, 

my pamiętać, że obok walki
zyskiem, ciemnotę, nędzę i niespra- 
wiedliwoicię społecznę obok wycho­
wania ideowego, ważnym zadaniem 
jest walka o zdrowego fizycznie i 
moralnie człowieka.

Musimy wychować, 
aby mogła pokonać 

-Ciwnoici .tycia, aby

młodzież tak, 
wszelkie prze- 
mogła spraw­

nie 1 wydajnie pracować i umieć bro­
nić Ludę we j Ojczyzny gdy . zajdzie- 
tego potrzeba/ *

Zjednoczona Organizacja docenia­
jąc wychowanie fizyczne i «port, 
konsekwentnie realizować będzie 
swój wkład do powszechnego wy­
chowania fizycznego.

Będziemy dążyli do udostępnienia 
całej młodzieży boisk i stadionów, 
pływalń i szybowisk, zapewnienia jej 
możliwości aktywnego udziału w ży­
ciu sportowym.

Zrealizowanie powszechnego wy­
chowania fizycznego staje przed na­
mi jako zadanie chwili, jednocze­
śnie pragniemy aby cała młodzież 
polska współzawodniczyła w spraw­
nościach fizycznych, które winny sta­
nowić podwaliny sportu wyczynowe­
go. Pragniemy aby zreorganizowany 
sport polrki zasilany był aktywem 
naszej Organizacji wychował masy 
dobrych spprtowców i dobrych oby­
wateli Demokratycznej Polski.

Janusz Zarzycki
Przewodniczący CKJ

W
port 
bacząc na ciężkie zadanie i odpo­
wiedzialność, jaką włożono na ich 
wątłe barki, nie szczędzono im do 
tąd cierpkich słów i szyderczych 
uwag. Czy metoda ta jest słuszna 
i świadczy o fair play w stosunku 
do ludzi, których jedyną „winą“ 
jest to, że powierzono im zaszczyt 
bronienia barw narodowych nie­
mal na straconej placówce?

Odpowiedź, dla ludzi, nie pod­
dających się histerycznym nastro 
jom, jest jasna. Reprezentacja na­
sza jadzie na pierwsze po wojnie 
Igrzyska Olimpijskie z pełną 
świadomością, że przyjdzie jej o- 
degrać w Londynie trzecioplano- 
wą rolę. Jedzie, ponieważ w ogól­
noświatowej rewii sportowej nie 
może zabraknąć i młodzieży pol­
skiej. Jedzie, by zadokumento­
wać żywotność naszego narodu i 
sportu, który mimo najpoważniej 
szych strat nie wyrzekł się ambi­
cji współzawodniczenia 
jeszcze lepszymi.

Przegrana w sporcie 
hańbą, jeśli nastąpi w uczciwej, 
rycerskiej walce, po wyczerpaniu 
wszystkich dopuszczalnych środ­
ków. Dlatego też jesteśmy pewni, 
że u najbardziej sportowo uświa­
domionej widowni angielskiej, 
wśród której tznajdą się przedsta-

DNIU dzisiejszym, opuszcza 
Warszawę pierwszy trans- 

naszych Olimpijczyków. Nie

z dzisiaj

nie jest

OLIMPIJCZYCY 
W „TERMZNUSIE“

Bokserzy olimpijczycy, którzy odlatu­
ję do Londynu w sobotę dn. 24 bm, od 
środy ^osttanę skoszarowani w hotelu 
„Terminu s“ w Warszawie.
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„Przeglądu Sportowego” 
z XIV Igrzysk Olimpijskich w Londynie

będzie

red. KAZI
Rod. Gryżewski nie ograniczy się wyłącznie do własnych spra* 
wozdań, lecz korzystać będzie z pomocy szeregu kolegów 
z kraju oraz naszych stałych korespondentów zagranicznych, 

którzy znajduję się obecnie na terenie Londynu.

widele prawie wszystkich naro­
dowości kuli ziemskiej, zawodni­
cy z Białym Orłem na piersiach 
znajdą wyrozumienie dla swych 
braków, które nie są następstwem 
niedbałości czy niedostatecznej 
ambicji, lecz ciężkich przeżyć, na 
jakie skazana była młodzież pol­
ska przez sześć długich lat oku­
pacji.

Pierwszy transport naszych 
Olimpijczyków opuszcza dzisiaj 
lotnisko na Okęciu, które żegnało 
i witało już sportowców naszych 
w różnych nastrojach i humorach. 
Sportowcy mają swoje przesądy 
i wierzenia. Dlatego też, stosując

się do zwyczajów, nie życzymy 
im powodzenia! Wierzymy, że ka­
żdy z nich wyda ze siebie wszy­
stko, że zachowaniem swym nie 
da powodów do narzekań ani nie 
shańbi godła, które ma zaszczyt 
nosić na koszulce. Jeśli zaskoczą

nieoczekiwanym sukcesem, 
przyjmiemy go z radością i ser­
decznie pogratulujemy. Jeśli nie 
będzie im dane wpisać się na li­
stę tych, o których się mówi — 
nie będziemy mieli żalu ani pre­
tensji!

Nasz korespondent telefonuje z Londynn:

Tylko dwie eliminacje

i

MŁODZIEŻ nasza — to niespożyty i 
wielki zasób energii potencjalnej 

narodu, któ'ą właściwie pokieruje 
Zjednoczony Związek Młodzieży Pol­
skie.

Zjednoczone siły młodzieży, pla­
nowo mobilizowane do wykonania za­

dań na różnych odcinkach życia spo­
łecznego — staną się taranem wy­
kuwającym nowe drogi Polsce Lu­
dowej.

Siły te przyczynią się również w 
ogromnym stopniu do rozwoju pol­
skiej kultury fizycznej I sportu. Ta 
dziedzina życia jednoczy szczegól­
nie młodzież w szlachetnej walce 
o wyższy poziom, lepszy wynik, lep­
sze zdrowie i sprawność fizyczną na­
rodu.

Pozdrawiając Zjednoczoną Młodzież 
Polską — życzę jej, by stała się 
przykładem systematycznej pracy na 
naszym odcinku życia społecznego 
i wyłoniła jak najliczniejsze kadry 
działaczy i instruktorów oraz god­
nych reprezentantów sportu Polski 
Ludowej.

LONDYN 20.YIL (fel. wł.) — Na kil­
ka dni przed otwarciem Igrzysk pogoda 
zmieniła się radykalnie. Nie ma już ani 
wiatru, ani deszczu, jest za to pełno 
słońca, może nawet za pełno, tempera­
tura jest niemal tropikalna.

Ekipy olimpijskie »jeżdtajn jedna za 
drugą. W dniu dzisiejszym wylądowało 
na lotnisku w. Groydon 3(1 Peru wian- 
czyków, 26 dalszych opuszcza Limę w 
dniu dzisiejszym.

W środę przybywa do Anglii repre­
zentacja Iraku, jadąc przez Rrzym.

W czwartek zjawię się w Londynie 
Włosi. JJczna ekipa — 188 zawodników 
i kilkunastu officieli, miała szczęście, 
Wło-si zapałali namiętnością do totka 
piłkarskiego, który w Polsce wcale 8ię 
nie przyjął, Włosi grali namiętnie i dzię­
ki temu zebrano wystarczajęce fundusze.

Zdecydowano wreszcie sprawę prze­
bojów piłkarskiego turnieju olimpijskie, 
go. Wobec wycofania się kilku drużyn, 
w przedbojach grają tylko Irlandia 
z Holandię i Luksemburg z Afganista­
nem. Mecze odbędę się w najbliższy po­
niedziałek — 26 lipca. Zwycięzcy
wchodzę do pozostałych 14 drużyn, któ­
re systemem eliminacyjnym wyłonią 
mistrza olimpijskiego.

Jednoosobową reprezentację przysłała 
Panama. Ale ta mikroskopijna drużyna 
ma szanse na dwa medale. Przyczyna 
prosta — Panamę reprezentuje znakomi­
ty sprinter murzyński — La Beacli.

W najbliższy czwartek odbędzie się 
w Londynie sensacyjna próba pobicia 
rekordu światowego w sztafecie 4 X 440 
jardów. W sztafecie pobiegnę Herb Mc 
Rewiry (Jamajka), Curotta (Australia), 
Harris (Nowa Zelandia) i Shore (Płd. 
Afryka). Gdyby Mc Kcnley nic mógł

startować zastąpi go Bartramm (Austra­
lia). Wspaniała stawka biegaczy gwaran­
tuje, że stary rekord, należący do uni­
wersytetu kaluonJj.-kiego (3:09,4) bę­
dzie pobity.

Nie wszyscy zawodnicy spieszą się do 
Londynu. Traej średniodyożansOHcy 
szwedzcy — Strand, Eriksson i Berquist 
przyjadą dopiero w przeddzień biegu na 
1.500 m, już po-otwarciu Igrzysk. Szwe­
dzi zupełnie słusznie motywują: do 
Igrzysk trzeba się albo zaaklimatyzować 
przez szereg tygodni, albo zjawić się na 
starcie dopiero przed biegiem.

T. Zieleniewski

W poniedziałek 
Polacy nie grali 
w Baastad

SZTOKHOLM. W nadmorskiej miej 
scowości Baastad rozpoczął się 7-dnio- 
wy międzynarodowy turniej tenisowy 
o mistrzostwo Szwecji z udziałem 
przedstawicieli 13-tu państw.

Pierwsze spotkania przyniosły na­
stępujące wyniki:

W grze podwójnej panów Ampan I 
Deyro (Filipiny) pokonali parę szwedz 
ką Stockenbero, Axelsson 6:3, 6:0; w 
grze pojedyńczej panów Hessen (Nor 
wegia) wygrał z Davidssonem (Szwe­
cja) 6:4, 6:3, a Johansson (Szwecja) 
pokonał Hulterantza (Szwecja) 6:4, 
4:6, 6:1.

W poniedziałek, w pierwszym dniu 
mistrzostw nie brali udziału tenisiści 
polscy: Jędrzejowska, Skonecki, Beł- 
dowski.
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Przegląd Sportowy wydawany przez 

Komitet Centralny Organizacji 
Młodzieży TUR, spełniał ważną rolę 

popularyzacji i propagowania sportu 
i wychowania fizycznego w Polsce. 

Dzisiaj," w momencie jednoczenia 
całego ruchu młodzieżowego w sze­
regach Związku Młodzieży Polskiej, 
„Przegląd Sportowy" staje się orga­
nem ZMP i mamy nadzieję, że je­
szcze lepiej wypełniać będzie swo­
ją ważną funkcję społeczno-wycho­
wawczą na znacznie szerszej bazie 
czytających.

Związek Młodzieży Polskiej, w swej 
działalności musi koordynować wy­
chowanie społeczne z podniesieniem 
sprawności fizycznej i zdrowia mło­
dego pokolenia, wyczerpanego cięż­
ką wojną. Aby to wychowanie fizycz­
ne spełniło swą ważną funkcję dla 
narodu, musi, ono być powszechne, 
musi zwłaszcza objąć całą młodzież 
robotniczą i wiejską.

Rola Zw. Młodz. Polskiej na tym 
odcinku jest olbrzymia choćby ze 
względu na to że głównie młodzież 
interesuje się wychowaniem fizycz­
nym, ale również czuwanie, aby kie­
runek ideowy w sporcie, prowadzo­
nym przez inne organizacje społecz­
ne był zgodny z naszymi założe­
niami.

Wielkie zadania na odcinku mło­
dzieżowym, jakie wypełnić może tyl­
ko zjednoczona Organizacja wyma­
gać będą między innymi dobrej pra­
sy. Jestem pewien, że „Przegląd 
Sportowy" w rodzinie pism młodzie­
żowych będzie należeć do czoło­
wych organów i przyczyni się wy­
datnie do właściwego określenia roli 
sportu i wychowania fizycznego w 
Polsce Ludowej.

Motyka Lucjan 
Przewodniczący 

Kom. Centr. OMTUR

MEKSYKANCZYCY MASZERUJĄ

Tedeusx Kocher 
Dyrektor GUKF

MIEJSCE OLIMPIJSKICH ROZGRYWEK JACHTINGOWYCH

■
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7'ocqMM», in<wM L-tniskow-n miejscowość angielska. będńe śwtedkiem walk najlepszych żeglarzy świata, którzy u> pięciu 
klasach łodzi seoecg mięthy snbę zadęte boje a złoty medal. Fotografia brytyjska
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Tadeusz Ualhzeuikl

Sportowym szlakiem do Wrocławia
Cztery !ata pracy młedztełowej

Ze wspomnień i dzisiejszej rzeczywistości
o

na terenie sportu
D pierwszej chwili oswobodzenia Sprawdzianem rezultatów pracy były 
Polski, do pracy nad rozwojem, coroczne zloty i mistrzostwa ogólnopol-

sportu przystępuję organizacje młodzie- skie poszczególnych organizaeji. Prócz 
źowe. Było ich cztery: ZWM, OMTUR, 
Wici i ZMD. Główną rolę odgrywały I 
właściwie tylko dwie pierwsze, wykazu-' 
jąc rozmach i wiecznie żywą inicjaty­
wę. Im też należy zawdzięczać, że sport 
zorganizował się tak szybko.

Już w maju 1945 roku powstały pierw 
sze Związki Okręgowe, w zarządach 
których ważniejsze i bardziej odpowie­
dzialne funkcje objęli działacze orga­
nizacji młodzieżowych. Pierwsze kluby 
sportowe, to właśnie OM TUR i ZWM 
„Zryw“. W stosunkowo krótkim czasie 
powstaje Związek Robotniczych Stowa­
rzyszeń Sportowych i Stała Komisja Po. 
rozumiewawcza Organizacji Młodzieżo­
wych, które trzymają w swych rękach 
ster życia sportowego Polski.

Obie czołowe organizacje rozpoczęły 
planową pracę wychowywania i szkole­
nia zawodników, ze szczególną uwagą 
na juniorów. I w tej dziedzinie OM 

, TUR walczył o lepsze z ZWM. W sa- 
l mym tylko 1947 r. przez obozy wyszko­
leniowe TUR-u (narciarskie, lekkoatle- 

j tyczne, przodowników piłki nocnej, sę- 
i dziów piłkarskich, przodowników piłki 

ręcznej, boksu, pływania i teoretyczne 
kursy żeglarskie) przewinęło się 2.544 
zawodników, a szkolenie w klubach i 
•środkach wojewódzkich?

Obie organizacje pracowały usilnie 
nad propagowaniem tak mało uprawia­
nych dziedzin sportu, jak: atletyka, 
dźwiganie ciężarów, sporty motorowe i 
szj bownictwo.

tego mistrzostwa Z. R. S. S. i od 1947 
roku ogólnopolskie zawody iniędzyorga- 
ni-acyjne.ściwa. Urzędnik „Mitropy“ gdzie zała­

twialiśmy jakąś formalność, poznawszy, 
obcokrajowców westchnął: „Panowie, 
panowie, co z tego wyniknie! Palić 
my Boże! Przecież musi być kara 
ska“.

słynnych bomb nie licząc „zawijasów“ 
Wacka Kuchara, więc też można sobie 
wyobrazić, jak wyglądała kostka profe­
sorskiego sąsiada. Nie było jeszcze wów 
czas stadionu, który dla chwały grube­
go Góringa wybudowali wdzięczni wro­
cławianie, a który teraz zwie się „Olim­
pijskim“ i dziś właśnie jest świadkiem 
wiekopomnego faktu zjednoczenia się 
Polskiej Młodzieży.

Nikt z nas wówczas nie przypuszczał, 
że dziejowa nemezis wydrze Niemcom 
z gardzieli wszystko to, co przez tyle 
wieków zbójecko rabowali i że w 22 la­
ta później miejsce „Ostdeutscher Fuss- 
ball-Vcrbandu“ zajmie Dolnośląski Okrę 
gowy Związek Piłki Nożnej!

Z drużyny, która tak pięknie zasłu­
żyła się sportowi polskiemu, ubył jesz­
cze Fichtel i podobno Olearczyk, żyją 
Giebartowski, Kmiciński, Wacław Ku- 
char, Batsch. Nie znam losów 
Schncidra, Parnassa i Wichury.

O tym wszystkim myślałem

WE WROCŁAWIU byłem po raz ostatni w roku 1926. Było to z oka­
zji prześwietnego lania, jakie chłopaki lwowskie sprawiły reprezen­

tacji tego grodu, za którą kryło się właściwie pełne przedstawicielstwo 
wielce szacownego „Süd - Ost Deutscher Fussballverbandu“. Aczkolwiek 
wschód Rzeszy nie cieszył się zbyt wysoką renomą w piłkarstwie, był 
to jednak okres, w którym udało mu się nagle wyskoczyć ku górze, skro­
pić Berlin, 4:1, zbić Środkowe Niemcy 2:1 i — klękajcie wszystkie ger­
mańskie szczepy — rozłożyć nawet same najsłynniejsze Południe 2:01

Rozumie się, że nasyceni sławą wro­
cławianie nie bardzo bali się jakichś 
tam barbarzyńców ze słowiańskiej zie­
lni i czynili przygotowania, by do wień­
ca wawrzynowego dołączyć „zagranicz­
ny listek“. Wyczuwało się to zarówno 
Z tonu prasy, jak i wypowiedzi, grzecz­
nych zresztą gospodarzy, jako że w cza­
sie tym obowiązywało jeszcze maskowa­
nie się i strojenie min dobrze ułożo­
nych europejskich ludzi.

Skończyło się inaczej! Zwycięski po­
chód Ostdcutschów załamał się na peł­
nej fantazji grze lwowian, którzy nie 
licząc się z ambicjami swego przeciwni- ■ 
ka złoili mu skórę 4:1 (1:0). I było to j
zwycięstwo, na którym „nie siadała mu- przed kilkunastu dniami w tym 
cha“. Po przetrzymaniu pierwszego fu-hotelu, co przed 22 laty, tylko, że wów- 
roru tcutońskiego polscy piłkarze Pogo- czas zwał on się „V ior Jahreszeiten , a 
ni, Czarnych, Ilasmonei i Iłchii ruszy- dziś — Polonią. Myślałcm też o tych 
li z kopyta. W ciągu dwudziestu minut dzielnych wrocławskich l’clckac_ cc 
po przerwie roznieśli szeregi wrocław­
skie, uzyskując nie tylko zwycięstwo, 1 
aJe aplauz i prawdziwy podziw. Zachwyt 
doszedł do takich 
nieżyjącego już 
zniosły szczeniaki 
same szczeniaki, 
mężowie opatrzności hitlerowskiej przy- i.,_ ------ - - ------- -----
czynili się do śmierci Jego, Szabakie-' to też dla tego samego już warto było 
wićza czy Stcuermana.

STRZEŻ SIĘ FANATYKÓW
Radowaliśmy się wMyscy tym zwy­

cięstwem, które przyniosło mi kilka nie 
bieskich plam na nodze, gdyż miałem 
nieostrożność sią'1 obok kierownika 
ekspedycji i profesora Dręgiewicza. Sza­
nowny prezes miał bowiem mało chwa­
lebny zwyczaj naśladowania w podnie­
ceniu ruchu każdego piłkarza, a ponie­
waż Steuerman „wsolil“ kilka swoich

Profjsrsim 
imprez sportowych 
Zlotu

22 L1FCA
12.10 Przemarsz defilady przed

13.00 — Wydawanie obiadu.
15.30 — Masowe ćwiczenia gim-

Godz. 
trybuną.

Godz.
Godz.

nastyczne młodzieży szkolnej (chłopców).
Godz. 15.45 —• Uroczyste rozdanie na- ’ 

gród za biegi naród.
Godz. 15.55 — Pokaz ćwiczeń wolnych ‘ 

przy muzyce AWF.
Godz. 16.15 — Bieg sztafetowy 3x1000 m 

(mężczyźni).
Godz. 16 25 — Powitanie drużyn piłki 

nożnej.
Godz. 16 35 — I część meczu plfki noż- ; 

nej. Reprezentacja Polski juniorów team ■ 
A team B.

Godz. 1710 — Popis zespołów tańców 
ludowych ml. szk.

Godz. 17 30 — II część meczu piłki noż­
nej. Reprezentacja Polski juniorów team I 
A team B.

Godz. 19.10 — Widowisko — zespól Do­
mu Wojska Polskiego.

Godz. 21.45 — Zabawa.

Ludka

siedząc 
samym

Do- 
Bo-

W imprezach tych nie chodziło o wy­
niki indywidualne, lecz zespołowe.

1J LIPCA
Godz. 9 00 — Drużynowe biegi na prze­

łaj kobiet I mężczyzn, udział biorą re- 
prezahtacja wszystkich województw.

Godz. 9 00 — a) Zawody bokserskie przy 
udziale czołowych zawodników z całej 
Polski.

b) Popisy gimnastyczne AWF.
c) Tańce ludowe AWF.
d) Zawody zapainlcze.
e) Piramidy wolno. i
f) Podnoszenie clątarów.
W ramach powyższych zawodów nastą­

pi uroczyste rozdanie nagród za biegi na 
przełaj i sztafetą 3x1000 m

Godz 15 00 — Zabawa ludowa.

granic, że biednego 
bramkarza Drapałę 

z boiska. Może to 
które później jako

Polakach ze 
Związku Zagranicznego w Niemczech, 
na których czele stał mistrz cechu kra­
wieckiego. Dla nich zwycięstwo piłka­
rzy polskich na ziemiach największego 
antypolskiego nasilenia i hakaty było 
dniem święta i radości. Tocząc nieustę­
pliwą walkę z bezwzględną niemczyzną 
nje mogli uwierzyć w tuką możliwość.

WINA I KARA
I przyszła ona, copraw’da kosztem 

liona ofiar i strat, ale przyszła nieod­
wołalnie, miażdżąc pychę narodu, który 
chciał wywyższyć się nad innych.

Dziś do Wrocławia i ziem nadodrzań- 
skich wróciły stare godła. Dziś w „tire- 
slau“, które miało być bastionem prze­
ciw Słowiańszczyźnie, dokonuje się hi­
storyczny akt zjednoczenia Młodzieży 
Polskiej. Tej młodzieży, na której bar­
kach spocznie obowiązek rozbudowy i 
dalszego zagospodarowania, a w konie­
czności i obrony Ziem, które przetrwa­
ły zwycięsko zalew brutalnego german- j 
stwa i wbrew wszelkim wrogim żaku-' 
som są i pozostaną nierozerwalnym1 
członem lizeczy pospolitej!

Wraz ze świętem Młodzieży obcho­
dzimy uroczystość otwarcia Wystawy 
Ziem Odzyskanych. Stanie się ona naj­
lepszym świadectwem polskiej pracy e- 
nergii, zapobiegliwości i niezłomnej 
woli wytrwania przy ojcowskim dzie­
dzictwie w myśl historycznych i moral­
nych praw!

Święto Młodzieży w połączeniu ze 
Św i lei., Ziein Odzyskanych jest tego I 
najwymowniejszym symbolem.

mi-
1948 roku 
organizacji 
— Wici, 

wprawdzie

Rozpoczęto od biegów na przełaj, Ja­
ko dostępnych dla wszystkich, popular­
nej piłki nożnej, ręcznej i boksu. Do­
piero później wzięto się za lekkoatlety­
kę i narciarstwo. W lutym 
do dwu już wymienionych 
przybywa trzeci konkurent 
Organizacja chłopska zajęła
ostatnie miejsce, lecz masowym wystą­
pieniem zadokumentowała swą obecność 
i z materiału zawodniczego można się 
było zorientować, że w przyszłości bę­
dzie miała wiele do powiedzenia. Ob­
razem układu sił były eliminacje przed 
Festiwalem Młodzieży Demokratycznej 
w Pradze Czeskiej.

W zawodach lekkoatletycznych pierw 
sze miejsce zajął wtedy OM TUR, zdo­
bywając 
również

135 pkt., w boksie zwyciężył 
OM TUR przed ZWM.

sportowców Polski godnie re-Ekipa 
prezentowała barwy narodowe zdobywa­
jąc II miejsce w lekkoatletyce i piłce 
ręcznej oraz pierwsze w boksie. Nale­
ży zaznaczyć, że w zawodach brały 
udział reprezentacje młodzieżowe 30 na­
rodów. Wiele sukcesów międzynarodo­
wych odnieśli również motocykliści OM 
TUR „Okęcie“. (U).

Dolny Śląsk rajem sportowca
Musimy zapełnić i wyzyskać doskonałe urządzenia

DOLNY Śląsk ze swą stoi cą Wrocławiem na czele jest prawdziwym ra­
jem dla sportowca! Pod względem urządzeń, zarówno ilościowo, jak 
i jakościowo przewyższa on wszystkie inne dzielnice Polski łącznie z Gór­

nym Śląskiem, który pod tym względem był w lepszej sytuacji, niż okręgi 
centralne.

Tragedia polega na tym, że nie 
wszystkie obiekty są należycie wy­
zyskane. W jednym wypadku wyi 

, gają one remontów, na które 
i zawsze znajdują się fundusze, w 
I nym znów nie ma poprostu kim 

pełnić boisk, hali czy basenu i mimo 
, olbrzymiego pędu do sportu, dzięki 

któremu Dolny Śląsk jest na najlep-

nie tylko możliwość wystawienia silne 
go zespołu, ale...

spairhig piłkarski

Dwugodzinny mecz
Ksawerego Tloczyńsldego

SOPOT, 20.7. (tel. wl). Tcnis ści ------;-----------------------------------------
L. T. C. Praga odnieśli ciężko wywal 
czone zwycięstwo z reprezentacją 
Sopotu 5:4. Ks. Tłoczyński stoczył za 
ciętą walkę z Dostałem, przegrywa­
jąc 6:8. 6:4, 2:6. Spotkanie trwało 2
godz ny, co najlepiej świadczy o cpo-^ we WrociawiU

W ostatnim dniu meczu przeciwni­
cy zdobyli po jednym punkcie. Dla 
Sopotu wywalczył zwycięstwo Tło- 
czyński, wygrywając z Vasaktem 7:5, 
6:1, natomiast goście wygrali grę mie 
szeną. Iilkowa i Dostał pokonali 
małż. Tłoczyńsk'ch 6:0, 10:8.

Bardzo słabo grała Tioczyńska, któ 
rei błędów nie mógł nadrobić małżo­
nek.

W spotkaniach nadprogramowych r 
Ilkova pokonała Tłoczyńską 7:5, 6:2 i 1 
Dostał wygrał z Kornelukiem 6:3, 6:3. ji

POLSKI Związek Piłki Nożnej 
nosi się z zamiarem zorganizo­
wania przed meczem z Jugosławią 

meczu sparringowego. Mecz ten od­
był by się 19 sierpnia we Wrocławiu. 

Przeciwnikiem Reprezentacji Pań­
stwowej była by drużyna kombino­
wana z gruczy Dolnego a możliwie 
że i Górnego Śląska. Nie ulega wąt­
pliwości, że tego rodzaju impreza 
i to w okresie trwającej jeszcze 

Wystawy miała by wielkie propa­
gandowe znaczenie.

;

ma­
nie 
in- 
za-

TO CALA PROWINCJA

kieta „międzypaństwowy" czy „mię­
dzynarodowy" ma swą s'łę magnety­
czną i zwabi na widownię ludz', 
rzy normalnie nie interesują się 
cjalnie sportem.

WODNIARZE

któ- 
spe-

l w

wówczas przyjechać do „Breslau“, by 
pokazać, że jesteśmy*'! nie zginiemy!

W BRĄZOWEJ SZACIE
Byłem we V roelawiu i po raz drugi, 

ale już tylko przejazdem. Pisaliśmy rok 
1938. Reprezentacja nasza grała późną 
jesienią z Irlandią. Spotkawszy znajo­
mego z Belgii wybrałem się jego autem 
do Brukseli i stamtąd do Dublina. Dro­
ga prowadziła przez Wrocław. Mia­
sto ponure i ciężkie, miasto brązowych 
i czarnych mundurów, miasto armat za­
miast masła, toteż kelner usługujący 
nam przy obiedzie ze specjalną rewe- 
rencją przyjął zamówienie prawdziwej 
czarnej kawy ze strony „cudzoziemców“.

Nad Niemcami rozciągnęła się wów­
czas ciemna noc. Nie było miejsca na 
wolniejsze słowo czy myśl. Jechaliśmy
poprzez ponure miasta i miasteczka, by j szej drodze do wyprzedzenia Górne- 
w jakimś małym osiedlu pod Berlinem, 1 go, sytuacja sportowa nie jest jesz- 
spożywając kolację obok opasłych, u- 
mundurowanych małych fiihrerów, do­
wiedzieć się z megafonu, że umarł 
„Herr von Rath“, który jako członek 
ambasady niemieckiej w Paryżu padł 
ofiarą zamachowca. Wiadomość ta stała jest tak wysoki, by byt dostatecznie 
się hasłem do pierwszego jawnego po- i atrakcyjny dla wielkich mas widzów, 
gromu. O ile więc czynnym sportowcom nie

Dnia następnego auto nasze toczyło brak miejsca i okazji do uprawiania 
się po szkle potłuczonych okien wysta- sportu, to widownię nie zawsze mo- 
wowycli, wśród dymów palonych „Do- żna przyzwoicie wypełnić, 
mów Bożych“. Był to prawdziwy sabat.

cza dostateczni» ustabilizowana. Klu­
bów jest wprawdzie wiele i zwalczają 
się one bardziej namiętnie, niź nale­
żałoby sobie tego życzyć, jednak po- 
z:om w poszczególnych gałęziach nie

Dlttczsg* pnetta}?
Najlepsza droga do masowości

■ie wyczyn, lecz wie organizacji młodzieżowych. V- , 
dostępne dla dawane były ich przynależności klu- 
— oto hasło bowe, a nie organizacyjne oraz nie J 

zawsze opublikowywano mistrzów dr u

Inny aspekt, to sporty wodne! 
tym wypadku jest Wrocław n'emal 
bez konkurencji. Posiada odpowiedni 
tor regatowy Trzeba by tylko dążyć 
do stworzenia silnego ośrodka. W 
rozmowie z wioślarzami ’ słyszeliśmy 
uwagę, że do Wrocławia trzeba by 
ścia.gać własny sprzęt, a to podraża 
znacznie koszty. Niewątpliwie! Al® • 
spodziewamy się, że z czasem i na to 
zn?.:dzie się rada. Ze zacznicmy pro­
dukować i sprowadzać. A 
nie będzie powodów do 
Wrocławia.

Gdy mówimy o Wrocławiu, należy 
operować szerszymi kategoriami, i 
Wielki mecz w stolicy D Śląska, to i 
nie tylko frekwencja z Wrocławia, j 
Zwabi on napewno całą okolicę, do i 
której zaliczamy i Wałbrzych i Jele­
nią Górę, nie mówiąc o najbliższym 
sąsiedztwie. Mecz Belgrad —< Śląsk 
ściągnąłby również gości z Katowic i 
Chorzowa czy Bytomia.

W tym wypadku dało by się zapeł-| 
nić potężną widownię stadionu olim­
pijskiego.

Gdy chodzi o bokF, to szczerze mó 
wiąc, nie widzimy dla finałów mi­
strzostw Polski, czy spotkań między­
państwowych, innego miejsca jak 
Hala Wrocławska! I w tym wypadku 
wysuwa się problem zapełnienia wi­
downi. Ale przypuszczamy, że przy 
odpowiedniej reklamie i zaanimowa- 
niu wrocławian będzie można ściąg­
nąć odpowiednią ilość widzów. A gdy 
przyjdą raz, zjawią się i w przyszło-; 
ści i to w jeszcze większej liczbie.

Podobnie ma się sprawa z koszy­
kówką. W hali wrocławskiej można! 
zorganizować wielki turniej, można 
urządzić spotkanie międzypaństwo­
we. Należy pamiętać o tym, źe ety-

wówczas 
omijania

O basenach pływackich 
to nawet wspominać. Pod tym wzglę­
dem wyprzedzają nas Ziemie Odzy­
skane o całe niebo.

nie war-

Jest jeszcze jeden powód, który 
nakazuje władzom sportowym wszel­
kiego autoramentu zainteresować się 
Wrocławiem. Tam bowiem spotkają 
się ze strony miarodajnych lokalnych 
czynników ze zrozumieniem i popar­
ciem, jakiego nie znajdą gdzieindziej. 
Przy wspólnym wysiłku i obustronni* 
dobrych chęciach, uda się napewno 
już w najbliższej przyszłości wyzy­
skać wspaniałe warunki sportowe na 
Dolnym Śląsku w znacznie większym 
procencie, niż działo się to dotych­
czas. (TM).

I W Kolonii tłumy przewijały się ulicę- KONKURENCJI
1 mi, podziwiając dzieło młodcitży nie- Daje się to odczuwać przede wszyst 
; mieukiej, wprawiającej się do medale- lrm we Wrocławiu. Stadion WTOcław 
1 kich już, prawnie usankcjonowanych ski nie ma sobie równych w Polsce- 

złoczynów. ' Je»t to obiekt zupełnie nowoczesny,
Jednak tu i ówdzie' budziły się wąt- obejmujący zresztą nie tylko boisko i 

pliwości, czy droga, na którą wkraczał bieżnię, ale cały kompleks. Jest to do 
w tej chwili naród niemiecki, jest wła- pewnego etopnia miniatura berlińskie 

go „Sportforum". Zn:szczenia były 
bardzo wielkie i gdyby nie wystawa, 
dzięki której udało się uzyskać zna- , 
czae fundusze, bylibyśmy jeszcze da- i 
lecy od możliwości zużytkowania 
głównego boiska z jego imponujący­
mi trybunami itp. Niemniej jednak na 
„Olimpijskim polu sportowym" Wroc­
ławia (tak będziemy nazywali ten o-. 
biekt) jest jeszcze bardzo wiele do , 
zrobienia i trzeba będzie dużo pienię 
dzy, by urządzenia powróciły do da­
wnego stanu.

Sytuację ułatwiły by wielkie, do­
chodowe imprezy. Ale jak d* nich 
dojść?

Puchar Ziem Odzyskanych czy inne 
imprezy o charakterze bardziej regio 
nalnym nie są dostatecznie pociąga­
jące. Pozostały by więc imprezy o 
charakterze ogólnopolskim i to po­
wiedzmy z miejsca, imprezy atrakcyj 
nych dziedzin sportu, jak 
na, czy boks.

Polski Związek Piłki 
zrozumienie dla potrzeb

Wrocław w gorączce przedzlotowej
Oslnlni meldunek naszego korespondenta

po-' darzającej się okazji, a więc: święto 
pierwszo - majowe, 3 mają, dziewią­
ty maja — święto zwycięstwa, począ­
tek i zakończenie sezonu lekkoatle­
tycznego, święto sportu, zloty, z oka­
zji uroczystości klubowych, święto 
morza itd. Nie sposób byłoby je wy­
liczyć,

W 1948 roku ukoronowaniem były 
biegi narodowe na przełaj, w których 
wzięła udział rekordowa ilość 300.000 
startujących.

Śmiało można powiedzieć, że gdy 
by nie praca organizacji młodzieżo­
wych nad zachęceniem do uprawiania 
sportu przez masowe biegi na prze­
łaj dla młodzieży zrzeszonej w OM- 

ganizacyjny „Czynu Młodych" z peł- TUR' ZWM- ZAP CZY Wici, rekord

„Kuriera Co-
Belweder w 

Warszawie (sierpień 1945) OMTUR 
zdobył pierwM» miejsce w klasyłi- [ 
kacji drużynowej, ponieważ 45 zawo­
dników przybyło do mety.

W dniu 16 września, w czasie zlo­
tu OMTUR w Katowicach na starci® 
stanęło już ni® 45, lecz 2 tysiące za­
wodników.

Również w Katowicach odbył się 
bieg na przełaj, zorganizowany 14 
Października 1945 r. przez komitet or

NfE rekord
radosne, proste, 

wszystkich ćwiczenia 
Organizacji Młodzieżowych.

Nie przebrzmiały jeszcze echa dzia- żynowych.
łań wojennych, gdy nieliczna wów- ( W ulicznym biegu 
czas grupa działaczy sportu młodeie- dziennego" Zamek - 
żowego organizuje już pierwszo biegi 
na przełaj.

Spyta ktoś może, dlaczego właśnie 
rozpoczęto od tej konkurencji. Od­
powiedź jest prosta: brak stadionów, 
bieżni, boisk piłkarskich, »łabę przy­
gotowanie zawodników, a eo najważ­
niejsze — głównym celem mi»!* |>yź 
przecież propaganda kultury fizycz­
nej.

Bieg na przełaj był dostępny dla 
każdego, bez względu na wiek i sJol 
nońei, oraz mógł być organizowany 
wszędzie.

Zainteresowanie imprezą, liczny 
dział zawodników, był najlepszym 
wodem. że droga jest rżłaściwa.

Brakło by nam miejsca 
czenie wszystkich biegów 
wości, gdzie się odbyły.

Trudno byłoby również 
zwiska zwycięzców indywidualnych 
lub drużynowych, choćby z tego 
względu, że choć startowali członko-

u- 
do

na wyli- 
i tniejsco-

podać na-

piłka noż-

WROCŁAW 2O.VII. (tel. wł.) - Sta­
dion olimpijski we Wrocławiu otworzy 
w dniu jutrzejszym swe podwoje. Sto 
dwadzieścia masztów z flagami dekoru­
je boisko, korty, pływalnie i hale sta­
dionu.

Część zniozconnych trybun, które zo­
stanę odbudowane w późniejszym czasie, 
zdobi montaż olbrzjtnioh plaawn dekora­
cyjnych ora-z olbrzyma« mapa Ziem 
Odzyskanych.

W dniu wrzorajazym pracowało 1500 
oeób przy wykońnzeniu lęiiiót i basenów

300 000 nie padłby i ca kilka lat.
faie wolno nagn przy tym zapomi­

nać o akcji okręgowych związków 
lekkoatletycznych, czy też Związku

nomoenictwa stałej komisji porozu­
miewawczej organizacji młodzieżo­
wych.

Wojewódzki Komitet OMTUR w .
Poznaniu przeprowadził 4-tego listo-. Robotniczych Stowarzyszeń Sporto- 
pada bieg w ramach dnia sportu ro- J WVC'1' btóre do zapoczątkowanej 
botniczego. Udział wzięło ponad 2.000 Przez organizacje młodzieżowe budo- 
zawodników.

Były to jedne z pierwszych. W la­
tach następnych odbywały się biegi są również w programie drużynowe 
na przełaj we wszystkich nawet naj-j biegi na przełaj. Czekamy na regul­
arniejszych ośrodkach przy każdej na j taty.

wy, dorzuciły i swoją cegiełkę.
W ramach zlotu ZMP przewidziane

Nożnej ma
Wrocławia, pływackich, które już napełnione zoMa- 

ale musi też kalkulować. A kalkulacja ły wodą. Montaż ltknetrowej wieży, któ- 
wykazuje, że mecz w Chorzowie przy rą wykonała Państwowa Fabryka Wago- 
niesie zapewne więcej,

Niemniej jednak PZPN chcialby po­
móc Dolnemu Śląskowi. Dlatego też 
spodziewamy się, że w roku bieżą­
cym odbędzie się we Wrocławiu ja­
kaś większa impreza. Być może, że 
uda się namówić Jugosłowian, by pod 
firmą Belgradu rozegrali spotkanie 
ze Śląskiem. Mówimy o całym Śląsku, 
a więc i Górnym. Oznaczało by to'«jedae w liozbie 45000 na Zlot. Cały te-

dwadiieiaą maaztów z flagami drkonu- 
Wokół stadionu wre gorączkowa pra­

ca nad uporządkowaniem kwietników 
i aleś. Na terenie stadionu otwarta zo. 
stała gospoda sportowa, w której będą 
się odżywiali sportowcy, przybywający 
do Wrocławia w czasie wystawy.

Miasto namiotów tętni życiem, zapeł­
nia rię coraz bardziej młodzieżą, która

ren namiotów jest zelektryfikowany 
i zradiofonizowany. W dniu otwarcia 
wystawy rozpoczną się na stadionie Ig­
rzyska Szkół Przemysłowych ora-z przy­
będą sztafety m-ctocyklowe. Na dzień 25 
liipca przewidziany jest we Wrocławiu 
ogólnopolski r.jazd plakietowy, w któ­
rym weźmie udział 1500 zawodników. 
Tego setnego dnie na nowow? budowa- 
nym torze żużlowym odbędą się zawody 
motocyklowe o nagrodę komisarza wy­
stawy ■ puchar Prezydenta m. Wrocławia 
Kupczyńekiego.

Cztery tysiące młodzieży szkolnej, 
która przebywa na stadionia od tygod­
nia przygotowuje aiędo pokazów gitn- 
mitycznych, chóralnych i tanecznych, 
które odbędą eię w czasie Zlotu.

Przez Wrocław ciągną rozśpiewane 
kolumny młodzieży, która przybywa na 
Zlot. Wieczorami urządzane są wspólne 
ogniefca. Pogoda tu doskonała. Zamiast 
meczu juniorów Polska — Czechosło­
wacja odbędzie się mecz juniorów dwóch 
teamów obu Śląsków.

1 mr.)
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Program
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Coremanló otwarcia.
Rozgrywki w piłce wodna]. 
Skoki z trampoliny penów.

31 UPIEC
lekkoatletyka: panowie skok wzwyż 

(eliminacjo I finał), 100 m — przedbiegi, 
800 m przedbiegi, 400 m pl. przedbiegl, 
10.000 m — flnel; pmier rzut dyskiem.

ąiywaeia: ponowie — rozgrywki w p4lce 
wodnej, skoki z trampoliny, 100 m st. dow, 
przedbiogi, 200 m st. klas. — penie: 100 m 
st. dow. — przedbiegi 200 m st. klas. — 
przedbiegl.

Szarmierka: panowie — drużyny
Zapasy w stylu wolnym.
Kossykowka.
Pięciobój nowoczesny.

SI UPIEC 
lekkoatlotykai panowie — skok 

(eliminacje i finał), skok o tyczce 
nacje), rzut miotem (eliminacje I
ioo m — półfinały i finał, 800 m — pół­
finały. 5.000 m — przedb egi, 400 m pl — 
finał, 50.000 m — chód, panie — 100 m — 
przedbiegl, rzut oszczepem — finał.

Pływanie: panowie — 100 m st. dow — 
finał, 400 m 4t. dow. — przedbiegl, skoki 
z trampoliny, rozgrywki w piłce wodnej, 
pan e — 100 m st. dow. — półfinały, 200 m 
st. klas. — półfinały, skoki z trampoliny.

Szermierka! panowie — drużynowy flo­
ret; pania — floret Indywidualny.

Zapasy w stylu walnym. 
Pięciobój nowoczesny.
Koszykówka.

E SIERPIEŃ
lekkoatletyka: panowie — dysk

nacje I flnel) 10.000 m chód — ailm nacje, 
200 m — przedbiegi 800 m — finał, 
5.000 m — finał, skok o tyczce — linał; 
panie — 100 m — półfinały I finał.

Pływanie: panowie — 400 m st. dow.— 
przedbiegi, sztafeta 4x200 m 
przedbiegi, skoki z trampoliny, 
w piłce wodnej; panie — 100 m 
finały, skoki z trampoliny.

Szermierka: panie — finały floretu indy­
widualnego.

Pięciobój nowoczesny.
Strielenio — pistolet baz podparcia na 

S0 m.
Koszykówka.
Zapasy w stylu walnym — finały

3 SIERPIEŃ
lekkoatletyka! ponowie — trójskr,« (eli­

minacja I finał), rzut kulą (aliminacje i fi­
nał), 200 m — półfinały I finał. 110 m pi.— 
przadblegi, 
przedbiegl; 
biegi.

Pływanie:
póltlnaty, jztaleta 4x200 m st. dow. — fi­
nały skoki z trampoliny, skoki z wieży, 
rozgrywki w pitce wodnej; panie — 100 m 
st. grzbiet. — przedbiegi, 200 m 
finały, skoki z trampoliny.

Szermierka — panowie: floret 
Szermierka — panowie: floret 

dualny.
Koszykówka.
Pięciobój
Strzelanie

40 m.
Zapasy w
•ecbtiaa-

floret,

w dal 
(ellmł- 
tlnal),

(alimi-

st. dow. 
rozgrywki 
Bt. dow.—

3.000 m z przeizzoCani — 
panie - 10 n pl. - r-uod-

panowie — 400 m st. dow —

St, klas

łndywl- 
Ineywl-

nowoczotny.
— karabin małokalibrowy na

stylu grecko-rzymskim. _

4 SIERPNIA 

lekkoatletyka: panowie — 
pem (eliminacje I tinai). 400

osicie-izut
nri —- przed- 

b,agi 1 500 m — przedbiegl, 110 m pl. — 
półfinały I 'mol; panie: «00 m pl. — fi­
nał, nut kulą - flnel, skok w dal - finał. 

Pływanie: panowie — 100 m st. grzbiet, 
przedbies', 433 m dow- ~ ""»'Y' ,lt0' 
kl z wieży, rozgrywki w piłce wodnej; 
panie — 100 m st. grzbiet — półfinały, 
sztafeta 4x100 m st. dow. — przedbiegi. 

Szermierka; panowie — floret Indywi­
dualny.

Koszykówka.
Pięciobój nowoczesny.
Strzelenie — strzelanie szybkie z pisto­

letu na 25 m.
Zapasy w stylu grecko-rzymskim.
Jachting.

I SIERPNIA
lekkoatletyka: panowie — dzlesiąciobój 

(100 m. skok w dal, rzut kulą, skok 
wzwyż, 400 m). 400 m — półfinały I finał, 
3.000 m z przeszkodami — finał; panie — 
200 — przedbiegl.

Plywenlei panowie — 100 m st. grzbiet, 
półfinały. 200 m st. klas — przedbiegi, 
1.500 -m st. dow. — przedbiegi. skoki z 
wieży, rozgrywki w piłce wodnej; panie— 
100 m st. grzbiet. — finały, 400 m st. 
dow. — przedbiegl.

Szermierka: panowie — szpada zespo­
łowo.

Wioilarstwo — przedbiegi.
Strzelanie — karabin wojskowy bez pod­

pórki na 3C0 m
Zapasy w stylu grecko-rzymskim.
Jachting.

Pod pięciokołowYin sztandaremf

Piątka pionierów bokserskich
zmasakrowana na Olimpiadzie 1024 r.

PIERWSZE kroki bokwzy polscy
stawiali ns olimpiadzie w Paryżu 

1924 r. To jui są dziś zamierzrhle dzie­
je pięścnarstwa, dlatego też aby przy, 
pomnieć młodym o naszych pionierach 
bokserskich aaeytujemy kilka wyjątków 
z rozmowy jaką swego esasu przeprowa­
dził red. Reksza z Eugeniuszem Nowa­
kiem.

Gdy drzszlo do pytanie jak wówczas 
Polacy przygotowywali uę d® Igrzysk, 
usłyszeliśmy odjiowiedś.

— Jak? Wcale! Te snaczy każdy jak 
umiał. Jechaliśmy do Paryża w piątkę: 
Świlek, Ertmańaki, Gerlach, Konarzew­
ski i ja (Nowak). Ważyłem zawaze 79 
kg, « w Paryżu miałem pójść w średniej. 
Siedem kilo gubiłem po drodze...!

— W jaki spoeóh?
— Post. Jechałem naczceo! Nie «ja­

dłem kawałka mięsa póki nie zgubiłem 
tych siedntiu kilo.

— No to ładnie pan później wyglądał!
— Tak Murphy nie mieł ze mną więk­

szej roboty. Trzy raay szedłem na de-

ski. Broniłem się, choiałem wytrwać — 
nie dałem rady. Dylem wyczerpany już 
przed walkę. Gerbich staną! do walki, 
mimo że bezpośrednio przód meczem 
miał 38 Mo|>ni gorączki.

Zacytujemy terar. co pisano w „Stadio- 
nie“ w 1924 r. na temat występu muszych 
bokserów w Paryżu!

„Obaj półiredni Świtek i Ertmarwki 
natrafili na tego samego boksera Amery­
kanina Haggerty. W pierwszej kolejce 
walczy, z nitn Świtek. Początkowo pró­
bował atakować, wkrótce jednak inicja­
tywa przechodzi na przeciwnika. Przy 
samym końcu pierwszej rundy Świtek 
otrzymuje cios w szczękę. Sędziowie 
wstrzymują dalszą walkę i ogłaszają 
Amerykanina awyeięscą.

W drugiej kolejce los przeznacza znów 
Amerykanina — Ertmańskimnu. A to się 
stało w ten sposób, że w pierwszej kolei 
Polak wyciągnął pusty los, Ertmański 
bronił się dłużej, próbuje nacierać, ale 
w drugim starciu ulega przez k. o.

Jak piszę „Stadiom“ ci dwaj bokserzy

Czy wioślarze mogli liczyć
na sukcesy olimpijskie
Redakcja nasz«|Jo pisma otrzyma­

ła oficjalny komuukat kapłana 
aportowego P. Z. T. W,, ktćry po­
niżej w całości asndeszczamy: 
Kraków, 13 lipca.

CZYNNIKI decydujące o składzie 
Polskiej ekipy na O!imp'-adą w 

Londynie zrezygnowały z niewiado­
mych przyczyn z pewnego conajmniej 
brązowego medalu Ol mpijskieio, któ 
ry mogli zdobyć dla Polski wioślarze.

Wioślarzami 
i Dcszó Csaba 
podwójnych.

Na pewien
liczyć czwórka ze slernikien» B';dj(o- 
skiego Towarzystwa Wioślarskiego, 
osada młodych wioślarzy, o dużęj 
przyszłości. Osada B. T. W. na pierw 
szych eliminacjach w dniu 6 czerwca 
br. pobiła rekord toru (Polaki) usta­
nowiony w 1934 r.

O formie dwójki sygnalizowano już 
wcześniej i dlatego uzgodniono z 
przedstawicielami Polskiego Komitetu 
Olimpijskiego i Głównego Urzędu Kul 
tury Fizycznej przysp eszony termin 
drugich eliminacji na dzień 11 lipca 
na torze w Łęgnowie.

Wyniki el.minacji zakwalifikowały 
na Olimpiadę zdaniem nie tylko Za­
rządu P. Z. T. W., ale również opin>A 
największych znawców wioślarstwa w 
Polsce i byłych Olimpijczyków, co- 
najmniej osadę dwójki podwójnej, któ 
ra w doskonałej formie, przy złych 
warunkach atmosferycznych (przeciw 
ny wiatr, deszcz) rozgromiła osadę 
„Wisły" Warszawskiej, przychodząc 
przed nią o prawie 150 m, w czasie 
o 33 sekundy lepszym od przeciwni­
ka. Osada „Wisły", startująca w dniu 
20 czerwca br. w Belgradzie przyszła 
na trzecim miejscu za renomowaną 
osadą Węgiar (ekstra klasa europej­
ska), zdobywcą pierwszego miejsca w 
22 sekundy.

Niniejsje dana zostały natychmiast 
po eliminacjach w dniu 11 lipca na 
zebraniu Zarządu P. Z. T. W. przed-

tymi są: Verey Roger 
W konkurencji dwójek

aukces mogła równie!

siartujd nasi olimpijczycy
OLIMPIJCZYCY polscy, którzy wy 

brani zostali do naszej ekipy na­
rodowej, atartować będą w Londynie 

niemal w okresie całej Olimpiady, mi­
mo, że wystąpią tylko w czterech dzia­
łach sportu.

Jako pierwsza wystąpi Węjsówna, kto 
ra już w drugim dniu Igrzysk — 30 
lipca — startować będziew raucie dy­
skiem. N« drugi dzień, 31 lipea, odhę- 
dzie swój chrzest olimpijski Stachowi- 
czówna w rzucie oszczepem-

W dniu 2 sierpnia na stadionie w 
Wembley znajdzie się Łomowski, aby 
startować w rzucie dyskiem.

Ten sam
3 sierpnia 
wystąpi na
4 sierpnia-

Trzej dziasięeioboiści, Adamczyk, Cie 
rutto i Kuźmicki, rozpoczną swą kon- 
karencją w dniu 5 sierpni«. W dniu tym 
muszą atartować w biegu na IOO i W m, 
w skoku wzwyż, skoku w dal i rzucie 
kulą.

Nazajutrz, 6 sierpnia, vrezmą odział 
W biegu na HO m pL i UW ih, w skr»-

zawodnik startuje nazajutrz 
w rzucie kulą. Nowakowa 
skoczni olimpijskiej w dniu

ku o tyczce, rzucie oszczepem i .Jys. 
kiem.

Szermierze — snparlziśei rtartują w 
konkurencji zespołowej w dniach 5 i 6 
sierpnie, zaś w konkurencji indywidual­
nej w dniach 7 i 9 sierpnia- Szabliści 
rozpoczynają rozgrywki drużynowe 19. 
sierpnia, a kończą je ll-go. 
dywidualna rozegrane będzie 
13 i 14 sierpnia-

Kajakarze udowodnią swe 
nominacji olimpijskiej w dniach H i 12 
sierpnia.

Bokserzy, losowania jeszcze nie prze­
prowadzono, rozpoczną starty w dniu 7 
sierpnia i o ile dostaną się do finałów, 
to walczyć w nich będą w dniu 13 
sierpnia.

Bokserzy, lasowania jeszcze nie prze­
prowadzono, rozpoczną starty w dniu 7 
sierpnia i o ile dostaną się do finałów, 
to walczyć w nich będą w dniu 13 
sierpnia.

Mimo więc skromnego składu ekspe­
dycji Polacy startują niemal każde?» 
dnia Igrzysk i będą nas trzymać w na­
pięciu prz«« cały okres. Będziemy eze- 
kafi na wiadomości, »by pomyślne.

Szabla in- 
w dniach

prawa do

• •

stawione delegatowi Głównego Urzę- 
du Kultury Fizycznej, Dyr. W. U, K- 
F. w Bydgoszczy, ob. Kopczewskiemu, 
który był obecnym na eliminacjach.

Przedstawiciel Zarządu P. Z. T. W. 
złożył osobiście sprawozdania o wyni­
kach eliminacji Głównemu Urzędowi 
Kultury Fizycznej i Polskiemu Komi­
tetowi Olimpijskiemu w dniu 13 lipca 
w godzinach przedpołudniowych.

W tym stanie rzeczy Polski Zwią­
zek Towarzystw Wioślarskich nię mo 
że wziąć żadnej odpowiedzialności za 
ponftfęcie wioślarzy w składzie eki- 

Olimpijskiej.
%

najlepiej się raprezrziłowali. Wykazali 
dużo odwagi i njeeajgorwzą technikę, 
nadto walczyli bardzo fair.
• Nowak w średniej miał startować prze­
ciwko Heineemu (Łotwa). Ło-tyaz jednak 
nie został dopuszczony do walki przez 
sędziów, a to z bardzo niezwykłej przy­
czyny, gdyż stwierdzono u niego skrzy­
wienie palca prawej ręki, co adaniem 
komisji mogło być niiebeąpieczne dla 
przeciwnika! W drogiej kolejce Nowak 
natrafił na Irlandczyka Murphy i prze­
grał przez k. o.

Zarówno Gerbach w półciężkiej jak 
i Konarzewski w ciężkiej nie pokazali 
ani techniki ani odporności. Pierw«ty 
uległ półfinaliście Petersenowi, a drogi 
Duńczykowi Larsenowi. Obaj Polacy zo­
stali zmesakro-wąni w drugich rundach.

Gerb ich wciąż klinczował, co robiło 
ujemne wrażenie. Co do Konarzewskie­
go słyszało się taką opinię: „ma dane ną 
boksera, żeby tylko umiał sśę bok- 
sowaćK.

Jak ' ’ j Opiniuje „Stadion“ „Przy­
czyn naszych porażek niema potrzeby 
długo dociekać. Poprostu za słabo się 
hrksujamy, aby móc liczyć chociaż na 
niezłą prezentację. Oby tylko nasi olim­
pijczycy wyciągnęli jakrsajwięcej korzy­
ści z uczestnictwa w turnieju.

Na szczęście „wyciągnęli" — »doby, 
wając w 1937 i 1939 r. drużynowe mi­
strzostwa Europy.

Nauka nie poszła w las!

li

Na kilka godzin
przed od Solem

AIFNO nie miałem takiej tremy 
jak w przeddzień odlotu do Lon­

dynu. Może ta trema polega na tym, ie 
nie mam jui smokingu i jeśli wypad- 
nie gdzieś tam się pokazać na jakimi 
oficjalnym bankiecie prasowym, trzeba 
będzie chyba przypiąć kartkę do klapy 
z napisem, ie strój wieczorowy spalił się 
w czasie powstania .

A może trema polega na tym, ie czło­
wiek jui sobie teraz kombinuje i ukła­
da, jak to będzie z tym tłumaczeniem 
naszych ewentualnych niepowodzeń lon­
dyńskich- Obiecuję jednak solennie na­
szym Czytelnikom, że nie będę się sta­
rał mydlić im oczu, a właśnie to tłuma­
czenie o spalonym smokingu powinno 
najlepiej przemówić do rozsądku. Bo­
bo chyba wielu z naszych olimpijczyków 
np pewno lepiej zaprezentowaliby się 
w Londynie... gdyby nie ponieśli podob­
nych strat tu czasie wojny.

A może trema polega na tym, ie nie 
lecą f nami Kusociński, Naji i tylu in­
nych, 
nas.

Od 
przed
skiego. ILidzę go jak te swą olbrzymią 
księgą krążył po całym pociągu olimpij, 
skim, udającym się do Berlina — zbie­
rał autografy, udzielał rad.

A pociąg nasz wówczas był bardzo 
wielki, bardzo długi- 1 Dworca Głów­
nego musiały go pociągnąć» aż dwa pa­
rowozy!

hi as za ekspedycja olimpijska była 
wóuczas bogata i potężna. Dziś jest ina­
czej, wojna nas zniszczyła,

A jednak- jednak w tym wszystkim 
jest jedna pociecha, Nie będziemy oglą­
dali brunatnych mundurów- Nie będzie­
my potrzebowali co chwilę wysłuchiwać 
dźwięków hymnu „Deutsrhlnnd. Dept- 
schland iiber ałlfs‘< — i „Horst W essel“, 

K- Gryżewski

klórych już teraz nie ma wśród

kilku godzin staje mi ciągle 
oczami postać Janusza Kusociń-

РУ
Zdzisław Roni

Kapitan Sportowy
Pol, Zw. Tow. Wioslarsk.vfl

(K)

WwinR ohmfly 
bokserskie

W dniu 23 bm. w Warszawie o godz. 
10-ej w lokalu WOZB (Puławska 2) od­
będzie się posiedzenie specjalnej komi­
sji, która ma za zadanie: 1) opracowanie 
nowego systemu rozgrywek indywidual­
nych jak i drużynowych w boksie, 2) uło 
zenie terminarza krajowego i międzyna­
rodowego, 3) dokonanie technicznego 
przeniesienia siedziby PZB. (g)

PORTUGALIA
Portugalia przysyła do Londynu tylko 

6 lekkoatletów. Na 100 m wysfawio.no 
Morals i Paquetc, w skoku wdał — Dia- 
za, w trójrkoku — Alcida i Vieira i w 
dzrb ięcioboju Mato-sa.

Pożegnanie z olimpijczykami
ksriiość musi obowiązywać w naszych szeregach

WCZORAJ o godz. 19-ej na stadio­
nie WF w Warszawie odbyła się 
odprawu naszych olimpijczyków — dla 

tych co wyjeżdżają do Londynu w pier­
wszej partii. Odlot został zapowiedzia­
ny na godzinę 8-mą rano z Okęcia na 
środę. Nie wiadomo jednak w stu pro­
centach czy nie będzie on rnusiał być 
przełożony na czwartek, a to z posctijii 
zmiany trasy, co w ostatniej chwili ra- 
stąpiło. Rzecz jasna, że zmiana ta wy­
maga załatwienia nowych formalności. 
Tak więc, dopiero w ostatniej chw.-li 
wyjaśni się czy odlot nastąpi 
czonym czasie.

Na odprawie byli obecni 
lekkoatleci, dwu szermierzy, 
cy i dziennikarze. Jedynym 
tantem bokserów był Kolczyński, któ­
ry już również uzyskał paszport

Konferencję otworzył pik. Szemberg, 
poczym oddał głos inż. Przeworskizmu, 
który wziął na siebie wseystkie sprany 
transportowe. Następnie przemawiał 
dyr. Foryś jako główny kasjer wypra­
wy. W charakterze kierownika sporto­
wego zabruj głos pik. Czarnik j odczy­
taj instrukeję wydaną dla zawodników 
prycz Komitet Olimpijski oriz rrguL- 
ni№ obowiązujący w wiesce olimpij- 
pijskiej.

Na bardzo dobry pomysł we r Ił I’F.01, 
klćry zaznajomił olimpijczyków ze ;wy 
czzjenii angielskimi, które inogą się 
wydawać dziwne dla Polaków. Są one 
charakterystyczne i trogą zai<rta.-si sw«ć 
n etylko osoby udające sij do Londynu 
— dlatego więc cytujemy je m utłośd.

1.

w wyzna-

wszyscy 
kierowni- 
repreaea-

Pamiętaj, że napis „No Smoking“ 
(nie palić) ściśle obowiązuje. 
Niegniewai się, jeśli znajomy nie 
zdejmie przy przywitaniu kapę 
lusza i nie poda Ci ręki.

3. Pamiętaj, że ruch uliczny jest |e 
wostronny, dlatego popatrz nai 
pierw w prawo, potem w lewo,

2.

„SFOR!

4.

5.

6.

7.
>.

skoro masz zamiar przejść przez 
jezdnią
W» wszyctkich kawiarniach i 
barach, otrzymując szkalnkę le 
moniady lub herbaty, płać z gó 
ty.
Wszelkie kolejki (kolejność przy 
wsiadaniu i wchodzeniu) obowią 
zuiącą ściśle i bezwarunkowo.
Nie bądź zbyt uprzejmym, jeśli 
jedryak masz kogoś przeprosić, 
powiedz jedno słowo — sorry. 
Codziennie musisz być ogolony. 
Twoje buciki muszą być jak naj 
lepiej oczyszczone-

„No

nasze

W •pało 
repre-

9. Ściśle przestrzegaj napis 
Entry" (nie wchodzić)

JO. Pamiętaj w każdym momencie, 
że jesteś Polakiem i mysisz god 
nie reprezentować barwy 
go Państwa.
dalszym ciągu płk. Czarnik

wał do zawodników, aby god ijo 
zentowali swą ojczyznę.

Wreszcie pik. Szeinberg jeszcze raz 
prosił olimpijczyków o * >dt,v n-pri • 
zenfowanie Polski Demokratycznej ora? 
o zachowanie jak największej gednefei 
i karności.

Olimpiada
OSTATNIE lekkoatletyczne ” ’

je przedolimpijskie przOSTATNIE lekkoatletyczne eliminac­
je przedolimpijskie przynidy na­

stępujące rezultaty:
W Rio de Janeiro: frójskok — Oli- 

veśra — 15.41, 100 m — Siira — 10,6, 
400 m — Rasnos — 43,4, 10.000 nt — 
Oitice — Jl;ś3, tyczka — Garb«*i i 
Castro po 4 m, dy«k — M arrêts 
46.81.

W Portugalii: 100 m — Paquets 
'10,8, wdał — Tamegao — 7.12, trójskpk 

— Alcid — 14.56,5.
DANIA

Dania wysyła na Olimpiadę nasloi>uj«- e^b lekkoatletów: Holrt So^«w» 

i ChrieMenem na 400 i 800 m, Joergen- 
sen i Nielsen na

; 5.000 m, Olesen 
darni, P- Larsen 
i Soederquist _
raton ;

patlie:
Iversen,
4 X 100

przebywać będą na oRozje przygotowaw­
czym w Uriage pod kierownictwem do­
skonałego trenera państwowego Viazmey.

de

1.500 m, Paulsen —
— 3.000 m z przeszko-
— trójskok, Fredriksen 
młot, H. Larsen — nia-

— Nielsen, wwwya —100. m 
oszczep — Carlstedf i sztafeta 
m.

FHANCJA
Bokserzy francuscy, którzy wystąpią 

na Olimpiadzie, przyjadą do Anglii <ja. 
płero w dniu 3 sierpnia. Do tego dnia

I
IPÓtDZIElNIA WYTWÓRCZO • HANDLOWA

ORGANIZACTJ «kortowych 
województwa krakowskiego

KRAKÓW, RYNEK GtÓWNT «. TELEFON S42-fJ
palącą aa »:•» letni I jaslanny

WSZELKI SPRZĘT i UBIORY SPORTOWE
Własna pracownia trylratarska • Ceny niski» • Kluby korzystają z rabatów

Program
ś SIERPIEŃ

lekkoatletyka: panowie — dżlesięelobój 
(110 m pl., rzut dyskiem skok o tyczce, 
rzut oszczepem, 1.500 m). sztafeta 4x100 m 
przedbiegl, sztafeta 4x400 m — przedbie- 
gi, 1.500 m — finał; panie — 200 m — fi­
nał.

Pływanie: panowie — 100 m st. grzbiet, 
finał, 200 m st. klas. — półfinały, 1.50« m 
st. dow. — półfinały, rozgrywki w piłce 
wodnej panie — 400 m st. dow. — pół­
finały, skoki z wieży, sztafeta 4x100 m st. 
dow. — finały.

Wltlarstwo — przedbiegl.
Szermierka — panowie — szpada dru­

żynowo.
Koszykówka.
Zapasy w stylu greckc-rzymsklm — fi­

nały.
Jachting.

7 SIERPIEŃ
lollkeallelylra: panowie — 4x100 — fi­

nał, 4x4M m — linęl. 10 QQO m chód — fi­
nał, maraton; panie — 4x100 m — przed­
biegl I finał, skok wjwyt.

Pływanie: penowi» — 200 m st. klas. — 
finał, 1,500 m «1, dpw. — finał rozgrywki 
w piles wodnej; panio — 400 m tt. dow. 
— finęl.

Roki — przadboje.
Kolarstwo — 4 000 m zespołowo z do­

chodzeniem, 1000 m — sprint — przedbie­
gl, 2 000 m — tandem — przedbiegl.

Siermiorka; panowie — szpada indywi­
dualnie.

Wioślarstwo — półfinęły.
Kouykówka.

f SIERPIEŃ
Kotiykówka-
Beks -« przadboje.
Kolarstwo — 4 000 m — 

dochodzeniem — f'n»ł, 1000
Półfinały. 2 000 m tandem - próllinaly.

Hippik«,
Szermierka — panowie szpada Indywi­

dualnie.
Hokej na trawie — półfinały.
Gimnastyko,
Wioślarstwo — finały.
Dźwiganie <lęża:*w - wagi koguci« I 

piórkowa — fin»ly.
11 SIERPIEŃ

Koszykówka.
Roki — ćwierćfinały.
Hippik«.
Szermierka — panowie — iiabla »ospa- 

lewo.
Plik« nożn« - półfinały.
Gimnastyka.
Dźwiganie ciężarów'

trsdnla — finały.
Jachting.

zespołowo z 
m t- sprint

waga lekka I

If SIERPIEŃ
Koszykówka.
Boks — ćwierćfinały.
Kajakarstwo: męictyżnl -

jedynki j dwójki.
Kolarstwo — z aoo m

1.000 m nę częs — finał, 
flnel.

Hippika.
Siarmlorka — panowie »- szabla zespo­

łowo.
Piłka nożna - pólfiiłBly.
SimnRElykP.
Dźwiganie ciężarów — wagi półciężka 
ciężka — finały.
Jachting.

11 SIERPNIA
Koszykówka.
Beks — półfinały.
Kajakarstwo - 1.000 m - jedynki przeb­
iegi I finał, panie—500 m — prjodbiegl 
finał.
Hippika,

Słeręilerka — panowie — szabla indy­
widualnie.

Hokej na trawie—finał »314 mlejice.
Jachting.

13 SIERPIEŃ

- W ООО m

tandem — final, 
1.000 m »print —

I

hl 
i I

Kozzykówka.
Boks — finały.
Kolarstwo — wyścig izotowy.
Hippika.
sitmlarkB - p«m>wi« - indy‘

wizualnie.
Pilk. nożna - fi"»' °'aI 05,4

miajscę.
14 SIERPIEŃ

Hippiką — Grand Pri» des Nations. 
Ceremonia lamkniącia Igrzysk.

Rozwiany mit Baihlonu i Chełmka 
Wyścig do I-ej Ligi dał niespodziewanych Bderów 
CZTERY niarWela walk o Iwą i li gą 

ligę wyjaśniły M sytuację w czte­
rech grupach, w piątej zaś, w nrieclierąio- 
śca Polonii świdnickiej, wyłoniły lider« 
w postaci Ostrovił.

W Ogniu walk rozwiały <śę papierowe 
mity o pewnych zespołach, Taki miMrz 
Alątka Baildon, typowany prze« w*zy*t- 
kich na mistrza grupy Ii-ej, zajmuje 
tymczasem ostatnie miejsce i nie zanosi 
się na to, aby poązrawił ewg lokMę- Ślą­
zacy »dobyli zaledwie 1 punkt w czte­
rech meczach 1 dali się wyminąć nawet 
Legii z Krosna.

Zawiódł również Chełmek, ale fen 
przynajmniej utrzymuje aię na drugim 
miejscu w tabeli, Stalsszą formę od ocze­
kiwanej wykazały Lui>Iwii»nka, Rado- 
miiA, PTC i RKS Zagłębie.

W chwili obecnej tnazny trzech pew­
ny di liderów. W grupie I-ej prowadzi 
be» utraty punktu Częstochowska Skrą, 
w grupie Ii-ej Pomorzanin straoil tylko 
1 punkt, tak »amo jak w grupie V-ej 
Lecbia. Te trzy zaepoly są murowanymi 
niemal kandydatami do rozgrywek fina­
łowych. W grupie IV-ej zażartą walkę 
o pierwszeństwo toczą PTC, Gwardia 
Kielce i Ognisko. Najwięcej szans ma­
ją Gwardia i PTC, które mają jeszcze

do rozegrania mecze z Ogniskiem i Wi­
ciami. Wydaje się nam, że Gwardia, ma­
jąca leąsszy stosunek bcamch wyprzeslzi 
e-stafeczme łodzian-

W gropie llł-ej prowadzi na razie 
Ostrovio, ale Polarna iwśdwkka j₽»M»e 
nie grała ani jednego meczu.

Do rozgrywek finałowych o awans do 
I-ej Ligi powinny wejść: Skra, Pomorza­
nin, Qstrovia, Radomiąk lub Polonia 
Świdnica, ITG lub Gwardia Kielce oraz 
Łechta. Między fynri zespołami rozegra 
się bój o najzęszczyęniejwy aw»№. Z, pię­
ciu ostatecznych kandydatów tylko dwu 
dostanie »ię na szczyty- Trudno jest ko­
goś wytytwwać, najwięcej jednak »«an« 
mają Skra i Ponwiwiin.

Reszta zespołów wałczy już tźlk0 
o Il-gą lagę. Pewniakami *ą Chełmek, 
Polonia Rrzeniyśl, Szrmdtierki > Łeźpo, 
Ognisko, LuMiniank« i Bzura-

W najbliż-zg medciał»
spotkają Się na^PUJ*’» Polania
Przemyśl - *** ^«głfkie, Chełmż __ 
Skra, Pomerzenin — Szanibierki, Bąil- 
don — Ł®*» K’’0«’»» RadomjgŁ 
Ostrovia, Gwardia Szczecin — Polon]« 
Świdnica. PTC - Wici, Ognisko — 
Gwardia Kielce, Lublinianka — Bzura. 
Lechia — Gwardia Olsztyn.

wysfawio.no
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Argentyńczycy komponują tanga
na cześć swych bożyszcz piłkarskich

lat
or-
po-

młodzieży, 
lub opusz- 
grupki for 
kluby, :<by

Buenos Aires, w Lipcu.

PIŁKA nożna jest uważana w Ar­
gentynie za sport narodowy.

Istotnie mecze futbolowe, gracze, in­
cydenty na boiskach itp. pasjonują 
szerokie masy publiczności i są przed­
miotami dyskusji.

Historia argentyńskiego futbolu, któ 
ry bezsprzecznie można zaliczyć do 
najlepszego zr świecie, jest bardzo daw­
na i łączy się z przyjazdem licznych 
grup Anglików do Argentyny, w cha­
rakterze inżynierów i pracowników an­
gielskich kolei oraz rzeźni i chłodni. 
Pierwszy mecz futbolowy rozegrany w 
Buenos Aires odbył się . w dniu 25 ma­
ja 1867 r. Ponieważ, zabrakło wykwali­
fikowanych graczy obie ekipy wysta­
wiły jedynie po 9 futbolistów z każ­
dej strony.

Od tego czasu upłynęło wiele 
i futbol argentyński stał się dzisiaj 
ganizacją odgrywającą bez przesady
ważną rolę w życiu narodu. Naturalnie 
na całym jego rozwoju zaciążył wpływ 
Anglików. Cały szereg klubów nosi 
nazwę angielską, jak np.: River Plate, 
Newell's Old Boys, Racing, Boca Ju­
niors etc. Z Anglii przybywali trene­
rzy, których początkowo sprowadzały 
angielskie imprezy gospodarcze, a na­
stępnie kluby, z Anglii przyszły regu­
laminy i początkowa technika argen­
tyńskiego futbolu, który na przestrzeni 
czasu wyrobił własny styl i wielokrot­
nie zwyciężał swych nauczycieli.

NIEZDROWY PROFESJONALIZM
W początkach swych futbol argentyń­

ski miał charakter ściśle amatorski. Po 
prostu zbierały się grupki 
grały na placach miejskich 
czonych terenach. Powoli te 
mowały się organizacyjnie w
wreszcie stworzyć z nich olbrzymie or­
ganizacje o wielkich środkach technicz­
nych i finansowych. Naturalnie wytwo­
rzyło to profesionalizm, niezdrową ry­
walizację klubów, przekupstwa graczy i 
sędziów etc.

Liga Argentyńska skupia dzisiaj w 
swym łonie wszystkie kluby futbolowe 
i stara się do pewnego stopnia hamo­
wać niezdrowe objawy zwyrodnienia ar­
gentyńskiego zawodostwa. Piłka ama­
torska istnieje w niektórych klubach je­
dynie jako forma przejściowa przygoto­
wania graczy do zawodostwa.

Obecnie w Argentynie istnieje 16 klu 
bów pierwśzej iArtegorii, kąóre posia­
dają zawodowe drużyny. Kluby te odby­
wają zawody coroczne o mistrzostwo 
Argentyny. Jednocześnie prawie tak 
samo zacięta walka trwa o utrzymanie 
się w lidze.

Większość klubów ma swoje siedziby 
w Buenos Aires, inne w Rosario y La 
Plata. Wszystkie kluby mają własne 
Laiska, niektóre z nich są to olbrzy­
mie stadiony żelazobetonowe, mogące 
pomieścić do 100.000 osób. Poza tym 
mają inne urządzenia sportowe, jak 
korty tenisowe,, bieżnie, tory kolarskie 
etc. Jest ciekawe, że kluby te jedynie 
w futbolu posiadają graczy zawodowych. 
W innych działach sportu propagują 
amatorstwo. Niektóre z tych klubów 
dochodzą do liczby 80.000 członków. 
Oprócz piłkarskiej posiadają sekcje 
bokserskie, szermiercze, wioślarskie, 
lekkoatletyczne, a nawet szachowe...

40 DOLARÓW ZA BRAMKĘ!
Na utrzymanie graczy, trenerów itp. 

kluby wydają bardzo znaczne sumy. 
Dochody z meczów są jednak bardzo 
znaczne. Z wejść otrzymuje klub nie­
raz około 20.000 dolarów za jeden 
mecz. W'ydatki są też bardzo znaczne. 
Do niedawna gracze pobierali pensje, 
które wahały się od 300 do 1000 dola-

Korespondencja własna .Przeglądu Sportowego'“

rów miesięcznie. Kontrakty z gracza­
mi zawierane są zwykle na jeden rok. 
Kluby, które posiadają w składzie 
dobrych graczy i mają opcję na daLzy 
kontrakt, jeśli zrzekają się prawa do 
tego kontraktu pobierają od innych klu­
bów, które reflektują na tego gracza od­
stępne. Te odstępne wynosi nieraz 20 
lub nawet 40.000 dolarów. Od tego od­
stępnego 10% otrzymuje gracz. W ostat 
nim czasie aby położyć kres orgii prze­
płacania graczy ustanowiono stałe pen­
sje, których kluby nie mogą przekra­
czać. Naturalnie po cichu udzielają gra­
czom, subsydiów etc. Obecnie stałe pen­
sje graczy ograniczono do 400 dolarów 
miesięcznie plus premie 40 dolarów dla 
wszystkich graczy drużyny po strzeleniu 
każdej bramki.

sto sportowego — istnienie profesjo­
nalizmu futbolowego w Argentynie i ro­
bienie z graczy aktorów ciekawego wi­
dowiska, jest ujemne. Jednakże egzy­
stencja bardzo bogatych klubów oparta 
na piłce, dzięki której mogą sobie poz­
wolić na utrzymywanie kosztownych tie-

nerów w innych działach sportu, a sze­
rokie masy młodzieży marzy o laurach 
graczy takich jak Pedernera, Moreno — 
bożyszczów tłumów i zaczynają upra­
wiać sporty w ogóle.

Liga tenisowa

SĘDZIOWIE W SZPITALACH...
To zmaterializowanie futbolu dopro­

wadziło do jego zwyrodnienia. Każdy 
klub chciat wygrać za wszelką cenę. 
Wytworzyło to atmosferę awantur na 
boiskach, gry niesłychanie brutalnej, dą­
żącej do „utrącenia“ przeciwnika. Sę­
dziowie na boisku dosłownie nie byli 
pewni życia, a co najmniej całości skó­
ry. Prawie każdy z nich odbywał już po­
ważne kuracje w szpitalach. Ostatnio 
do wszystkich tych objawów doszła afe­
ra z przekupstwem sędziów.

Aby zakończyć z tym stanem rzeczy, 
który zagrażał samej instytucji futbolu 
Liga Argentyńska postanowiła dokonać 
kroku stanowczego. Wysłała swych de­
legatów do Anglii i tam zakontrakto­
wała na jeden rok 16 sędziów zawodo­
wych. Przybyli oni do Argentyny i roz­
poczęli w bieżącym sezonie swą pra­
cę. Należy przyznać, iż zmienili oni sy­
tuację. Skończyły się incydenty, prote­
sty graczy, opuszczania boisk, wkracza­
nia tłumów na boisko itp. Jednocześ­
nie władze (szczęśliwy kraj, który je­
dynie takie problemy posiada) zmobi­
lizowały specjalny korpus policji zło­
żony z wysłużonych agentów, którzy w 
niedzielę, tradycyjny dzień dla futbolu, 
strzegą życia angielskich sędziów i pil­
nują, aby rozgorączkowana publiczność 
nie rzucała, jak to było dotychczas, bu­
telek i innych twardych przedmiotów 
na nieszczęsnych arbitrów.

Najrażartszymi rywalami są: River 
Plate, zwany klubem milionerów, ze 
względu na swe bogactwo i Boca Juniors.

KRAKÓW (Tel. wł.) 18.7. — Pierw­
szy mecz Ligi tenisowej, rozegrany po­
między Pogonią Katowicką a Kraku­
sem przyniósł zwycięstwo Pogoni 12:7. 
W sobotę gry nie odbyły się z powodu 
deszczu. Również w niedzielę po po­
łudniu odpadły wszystkie spotkania z 
powodu niepogody. Przed południem 
odbyły się tylko trzy gry, które dały 
wyniki. Niestrój (Pogoń) — Kołcz 
(Krakus) 6:2, 6:2, Bratek (Pogoń) — 
Horain (Kr.) 6:4, 6:2, Licis (P.) — 
Kwietko (Kr.) 6:4, 6:2. Tc trzy spot­
kania przyniosły 5:0 pkt. dla Pogoni. 
Pozostałymi punktami podzieliły się 
obydwie drużyny.

ARGENTYŃSKIE TANGO
Jak dalece futbol przeniknął do psy­

chiki argentyńskiej wykazuje prasa co­
dzienna oraz „revisty“ (magasins), któ­
re futbolowi poświęcają więcej miej­
sca, niż wiele gazet europejskich. Me­
cze futbolowe są transmitowane nrzez 
sżereg stacji radiowych w każdą nie­
dzielę przez świetnych komentatorów. 
Istnieją nawet tanga poświęcone futbo­
lowi, sentymentalne piosenki, (tekst a 
la Włast), o np. takim tekście: mały 
chłopczyk w półśnie marzy o tym, że 
kiedyś będzie grał w pierwszej ekipie 
klubu River Plate, aby móc pomagać 
swej biednej mateczce itp. historie.

Jak widzimy futbol jest narodowym 
sportem Argentyny. Można z Argentyń­
czykiem spokojnie dyskutować na te­
mat polityki, spraw gospodarczych, mi­
łości i jedzenia. Nie daj Boże zacząć o 
futbolu. Na wielu łóżkach szpitalnych 
leżało wiele nieszczęsnych ofiar futbo­
lu, które nieopatrznie poczęły wychwa­
lać bohaterskich graczy w River Plate w 
obecności zapalonych zwolenników I lu­
by Boca Juniors.

Mir.

bez-
so-

I 
się •

GDYNIA, 8. 7. (Tel. wł.) O mistrzo­
stwo Ligi tenisowej odbyło się w godzi­
nach rannych w Sopocie (tego samego 
dnia co mecz z drużyną czeską LTC) 
spotkanie między sopockim KT, a Olim 
pią Grudziądz. Mecz zakończył się 
apelacyjnym zwycięstwem drużyny 
pockiej w stosunku 17:2.

W meczach ligi tenisowej (liczy
po dwą punkty za zwycięstwo seniorów 
i po jednym za zwycięstwo juniorów) 
rozegrano cztery gry pojedyncze panów, 
cztery pojedyncze juniorów, jeden de­
bel męski, jeden debel juniorów, jeden 
singel pań, jedną grę mieszaną. Barwy 
SKT bronili: Faron, Gedrąyć, Karne. I 
luk, Mrokowski, z pań: Jelnicka i Nie- i 
wiadomska oraz juniorzy: _ ______
Wiewiórowski i Augustyński.

W Olimpii grali: Gąsiorowski, Ku- I 
charski, Michalak; panie: Buęttnerow.t, 1 
juniorzy: Piłat i Formasiewicz.

|
Jedyne punkty dla Olimpii zdobył 

Kucharski, zwyciężając Faro na. Należy ' 
podkreślić, wygraną Gednoycie z Ku- 
cTiairśkini 7:5, '7:5.

rozpoczyna- 
wyjeżdżają 
ekipa zło* 
wszystkich

MISTRZOSTWA POL. AMERYKI
Kiedy się . kończą rozgrywki o mi­

strzostwo Argentyny, które 
ją się w kwietniu, drużyny 
na tourne*', a jednocześnie 
żona z najlepszych graczy
klubów zawodowych przygotowuje się 
do walk o mistrzostwo Ameryki Po­
łudniowej, Mistrzostwa te odbywają się 
rokrocznie w innej stolicy i stanowią 
niezwykłą atrakcję o charakterze mię­
dzynarodowym (w skali Południowej 
Ameryki). Ostatnie trzy lata mistrzow- 
stwo należy do Argentyny, której za­
ciętym rywalem do niedawna był Urug­
waj, a obecnie jest Brazylia, która uzy­
skała tegoroczne wicemistrzostwo. Roz­
grywki tegoroczne odbywały się w 
licy Ekwadoru — Quito.

Jeśli chodzi o technikę futbolu 
gentyńskiego, to przede wszystkim
chuje ją niezwykła szybkość, koordyna­
cja między graczami i krótkie przy­
ziemne podania. Gracze argentyńscy, a 
specjalnie napastnicy — to sprinterzy 
bardzo wytrzymali. Trening graczy jest 
bardzo surowy. Zawodnicy są zdyscypli­
nowani.

Niewątpliwie z punktu widzenia czy-

ŁtO-

ar-
ce-

BUDOWA STADIONU WKS LEGIA ROZPOCZĘTA

roi.Stolicy przybędzie nareszcie wspaniały, nowoczesny stadion. WKS Legia 
poczęła budowę wielkiego terenu sportowego. Na zdjęciu Prezes WKS Legia, 
gen. Bordziłowski daje przykład kolegom klubowym jak przyśpieszyć budowę.

Foto Franckowiak

Spółdzielcy
na boisku Grudziądza

W ub. niedzielę rozegrane zostały w 
Grudziądzu zawody w lekkoatletyce, w 
grach sportowych i pitce nożnej, między 
uczestnikami obozu Spółdzielczego z OstrO 
dy, a SGKS-em i „Ruch" Grudziądz. Cięż­
kie warunki atmosferyczne wpłynęły 
nie wyniki jak i poziom zawodów.

W lekkoatletyce na wyróżnienie 
guje wynik Olszewskiego na 1C0 m 
i wynik Krzyżanowskiego w rzucie kulą 
i dyskiem (13,84 m, 41.17 m).

W poszczególnych konkurencjach osiąg­
nięto następujące

Panie 40 m: 1)
2) Gawrońska 8,3. 
13,8; 2) Wasserab 
Obóz 55,»; 2) SGKS 58,8. Skok w dal: 1) 
Gburkówna 4,54; 2) Kufańska (Obóz) 4,15. 
Skok wiwyt: 1) Wasserab 1,28; 2) łydy
(Obóz) 1,23. 
(Obóz) 8,42;

PANOWIE:

IM m: 1)
wacki (SGKS) 11,2. 4M m: 1) Kobus (Obóz) 
52,8; 2) Nowacki 52,». 30M m: 1) Kumafik 
(Obóz) 10:07,8; 2) Kwiatkowski (Obóz)
10:0». 4x180 m: 1) Obóz 46.8; 2) SGKS 47,2. 
Skok wxwyż: 1) Wilkosz St. (SGKS) 1,58; 
2) Wilkosz H. (SGKS) 1,54. Skok w dal:
1) Woliński (Obóz) 6.0»; 2) Klemens (Obóz)
5,74.Kula: 1) Krzyżanowski (Obóz) 13,84;
2) Abramski (Obóz) 12,75. Dysk: 1) Krzy­
żanowski 41,17; 2) Kobus (Obóz) 37,17.

W koszykówce żeńskiej goicie pokonały 
SGKS 32—4 (18—0) uległy natomiast w 
siatkówce 2—1 (15-3, 12—15, 3—15).

W koszykówce męskiej Obóz pokonał 
ZKS „Ruch" 35-18 (23—»). W siatkówce 
po zaciętej grze zwyciężył „Ruch" 2—0 
(15-7, 15—5).

W piłce nożnej SGKS uległ goiciom 
3:2 (1:1). Bramki dla zwycięzców zdobyli: 
Wydyma, Japp i Lewandowski, 
nanych, lidtkie I Brzeski J. 
Organizacja zawodów dobra, 
wanle zawodami z powodu 
słabe.

wyniki: 
Gburkówna
IM m: 1) 

(Obóz) 14.

'U

MOŻNA I TAK...

Anglii w biegu na 110 m pl. startował S. O. Kadiri, ni- 
uznaje kolcy. Na zdjęciu widzimy go, jak w czasie jedna-

1OR8M8W • <

W czasie mistrzostw
geryjczyk, który nie 
go z przedbiegów bije na bosaka swych białych konkurentów.

Fotografia brytyjska

Waterpoiisci rozpocsijnala mistrzostwa
Pogoń (K), Polonia (B) i Elektryczność faworytami• >

sprawić wiele 
rozpoczynają kłopotu nawet najlepszym obronom 

Pozostałe drużyny w walce o tytuł 
nie odegrają wielkiej roli. Myśleć one 
muszą raczej o obronie przed spad­
kiem z ligi.

Cracovia jest zagadką ze względu 
na wybitne odmłodzenie składu. Kor­
necki jest najlepszy z najmłodszych. 
Z weteranów ujrzymy w Cracovii Ro­
cha Kowalskiego i Pietruczaka.

Pierwszy powojenny mistrz Polski 
K. S. Z. O. ma również trochę odmło­
dzony skład. Uzupełnienie Rybkow- 
skiego i braci Kieryszów nie nastrę-

czało wielkich trudności, bo piłka 
| wodna jest w Ostrowcu „sportem na­

rodowym".
Nowicjuszem jest wrocławski AZS, 

który dostał się do ligi na miejsce po 
znańskiego Sanu. Manowski, Kratoch- 
wil, Iwanowski, Kopral, Jeż i Olentak 
będą starali się uzyskać jak najlepsze 

miejsce dla swego zespołu, by zwięk 
szyć zainteresowanie drugą rundą, 
która odbędzie się we Wrocławiu we 
wrześniu.

ISTRZOSTWA Polski w piłce szybkość, mogą oni 
wodnej, które

się w Warszawie w czwartek 22 bm ,: 
j zapowiadają się b. ciekawie. Na ba- 
’ senie W. U. K. F. spotkają się sta- 

Ż zn I rzy znajomi z powojennymi mistrzami
Polski K. S. Z. O. (Ostrowiec) i Polo-■ 
nią (Bytom) na czele. Wiele będzie' 
miała do powiedzenia w walce o ty­
tuł drużyna gospodarzy. P. K. E- ! 
lektryczność — zeszłoroczny wice -, 
mistrz Polski. Warszawianie byli naj-, 
większą niespodzianką zeszłorocz­
nych mistrzostw.. .... 'A»M te - !* V, / • » ' »

W pierwszej rundzie, która odbyła 
się w Poznaniu, Elektryczność osła- . 
biona brakiem Gumkowskiego i Kar- J 
pińskiego wylądowała na piątym miej ( 
scu. Dopiero w drugiej rundzie War­
szawianie pokazali swą klasę, prze- > 
grywając tylko z przyszłym mistrzem I 
Polonią (Bytom).

Najsilniejsze punkty drużyny war- ( 
szawskiej — to Szczypko, groźny kon 
kurent najlepszych bramkarzy poi-, 
skich Zakrzewskiego (Pol.) i Bochen­
ka (Pog.) oraz atak z Karpińskim i 
Czuperskim. Cypel, Dzięgielewski i ‘ 
Cygański będą skuteczną zaporą dla 
napastników gości.

Zeszłoroczny mistrz Polski Polonia 
(Byt.) wzmocniła swój skład najlepszy 
mi zawodnikami Cracovii, Kowalskim 
i Treszczyńskim oraz poznaniakiem 
Nogajem. Ta trójka za starymi wyga- i 
mi inż. Zemyrem, Papesem i Kawą 
może obronić tytuł mistrza.

Groźnym rywalem będzie katowic­
ka Pogoń. Zrobiła ona od ubiegłego 
roku znaczne postępy. Na ostatnim 
turnieju Pogoń wygrała i zremisowa­
ła z Polonią. Asami zespołu katowic­
kiego są: Bochenek, Hallor, Szczepan 
ski oraz młodzi: Procel, Kałuża, 
Hardt i Wąs. Ze względu na swą I

ujem-

lasłu- 
(11 «■)

(SGKS) 8,2,
Gburkówna

41180 m: 1)

Kula I kg): 1) Dobrzyńska 
2) Biguszewtka 8,07.

Oiszewski (Obóz) 11; 2) No-

FC „TORINO" REMISUJE 
W BRAZYLII

Dla poko- 
z karnego. 
Zain tereso- 
niepogody 

PH

RIO DE JANEIRO. Mistrzowska 
drużyna piłkarska Włoch FC „Tori- 
no" rozegrała w San Paulo pierwszy 
swój mecz w ramach tournée po Bra­
zylii z miejscową drużyną „Palmiras”. 
Mecz zakończył się wynikiem remi­
sowym 1:1. Wynik spotkania ustalo­
ny został już w pierwszej połowie. 
Pod koniec meczu miejscowi zdobyli 
drugą bramkę, której sędzia nie u- 
znał.

zostały 
Do tur 
pięścią 
Gdań-

Torunia i Bydgosz-

WOJSKOWE PIĘŚCI
W Bydgoszczy rozegrane 

mistrzostwa DOW w boksie, 
nieju bokserskiego stanęło 61 
rzy, jednostek wojskowych z 
ska, Szczecina, 
czy-

Tytuły mistrzów w poszczególnych 
wagach zdobyli:

w koguciej: Jarosławski (Byd­
goszcz), w piórkowej Owsiejew (Byd­
goszcz), w lekkiej Pietrzak (Toruń), 
w półśredniej Żabiński (Bydgoszcz), w 
średniej Sołtysiak (Toruń), w półcięż 
kiej Sionek (Szczecin), w ciężkiej Ko 
morowski (Toruń).

Lii^a
motocyklowa

KRAKÓW (Tel. wł.) — W nie­
dzielę mimo niesprzyjającej pogody 
przeplatanej przelotnym deszczem, wo­
bec 4.000 widzów, odbył się pierwszy 
w Krakowie mecz żużlowej Ligi* Pań­
stwowej pomiędzy Polskim Klubem 
Motocyklowym z W-wy, Gdańskim Klu­
bem Motocyklowym i Dziewiarskim 
Klubem Motocyklowym z Łodzi.

W trójmeczu tym zdecydowane zwy­
cięstwo drużynowe odniósł PKM W-wa 
24 pkt. przed DKM 
GKM Gdańsk 11 pkt. 
gów. W biegu I-ym 
kowski (PKM W-wa), 
wy rekord toru 1:41,
(GMK Gdańsk) 1:44, czas również lep­
szy od poprzedniego rekordu toru, wy­
noszącego 2;08. Bieg II — 1) Chlebik 
(PKM) 1:43,2, 2) Kaznowski (GKM) 
1:44,5, 3) Mucha (DKM) 1:50,9.

Bieg III — 1) Dąbrowski (PKM) 
1:51,8. Dwóch zawodników biegu lego 
nie ukończyło.

Bieg IV — 1) Krakowiak (DKM) 
1:46,5, 2) Dąbrowski (PKM) 
3) Kamrowski (GKM) 1:49,2.

Bieg V — 1) Mucha (DKM) 
2) Nikietin (GKM).

Bieg VI — 1) Wąsikowski
1:46A 2) Mucha (DKM) 1:52.8, 3)
Ziółkowski (GKM) 1:56,8.

Bieg VII 1) Chlebik (PKM) 1:51,
2) Ziółkowski (CKM) 2 min. 3) Kra­
kowiak (DKM 2:16,6.

Bieg VIII — i) 
1'45,2, 2) 
Kamrowski

Bieg IX 
1:53,5, 2)
3) Mucha (DKM) 1:56,1.

Łódź 15 pkt. i 
Rozegrano 9 bie- 
zwyciężył Wąisi* 
który ustalił no-

2) Krakowiak

1:48,5,

1:54 4,

(PKM)

Osfpoct/fetfzf 
fZecfofrcjf

Czarnocki, Warszawa — W roku 1»48 
mistrzostwa nie były rozgrywane. W 1947 r. 
kogucia: Głowacki (Kr.) 200 kg, piórko­
wa: Niedziela (SI.),270, lekka: Serok (SI.) 
255, irednia: Szklorz (śl.) 270, półciężka: 
Sadowski (W-wa) 285, ciężka Witucki 
(Pom.) 302 kg.

Andrzoj Kęslcki — Żyrardów — Sprawa 
awansu nie jest jeszcze ostatecznie roz­
strzygnięta. Tytuł wicemistrza Okręgu 
warszawskiego zdobyła drużyna warszaw­
skiej Syreny. Chodzi Panu o bramkarza 
Żyrardowianki Grabowskiego! Niestety od­
wołanie zostało przez WGID odrzucone, 
gdyż przewinienie to nie podlega zawie­
szeniu kary. Za pozdrowienia dziękujemy.

Biskupski Stefan, Kutno — Na Olimpia- 
dzie nie ma oficjalnej punktacji. Nieofi­
cjalnie stosuje się metodę punktowania 
trzech pierwszych miejsc (1—3 p., 2—2 p., 
3—1 p.) lub też pierwszych sześciu miejsc 
(1-6 p„ 2—5 p. 3—4 p., 4—3 p., 5—2 P- 
6—1 p.). Olimpiada filmowana będzie wy­
łącznie przez filmowców angielskich. Ma­
my nadzieję, że kopia tego filmu dotrze 
I do nas. Co do kontaktów sportowych o 
których Pan wspomina, to wpływ na nie 
ma jedynie GUKF. Za życzenia dzięko* 
jemy.

Roman Szyszko, Szczecin — Zgadzamy 
się z Panem, ale cóż miał zrobić PZPN. 
Sytuacja na Dolnym Śląsku była tak 
zagmatwana, że tylko radykalne posunię­
cie mogło ją rozwiązać.. Niestety na> 
bardziej poszkodowaną okazała się ne>* 
tralna drużyna Gwardii szczecińskiej.

„Nieclarpliwa** Jastarnia — Pytanie bar­
dzo trudne. Można porównywać sportow. 
ców walczących o pierwszeństwo w jed­
nakowym okresie czasu. Trudno jednak 
wymienić po trzech najlepszych z każdej 
dziedziny na przestrzeni naszego życie 
sportowego. Wymienienie jednych skrzyw­
dziło by drugich.

Lipski, Gdańsk — Trudno jest zne- 
dwu ludzi patrzących jednakowo ne 

sam mecz. Co jednemu wydaje się 
drugi określi jako foul. Sądzimy, że 
Burzy były nieco przesadzone, aśe

Mttcba
1.GK.M)
— 1)

Dąbrowski (PKM, 
(DKM) 1:52,6, 3)
1 '55,1.

Wąsikowski (PKM)
Kamrowski (GKM) 1:55,9,

SKŁADNICA SPORTOWA
M. WRZEŚNIEWSKI 

Konto caokowo KKO
I (. BAGIŃSKI

nr. st. W-wy 2207

WSZELKIEGO RODZAJU

A. 
leźć 
ten 
fair, 
żale
Lechia nie była też bez winy. Słowem ja* 

na boisku.
„Leon" Białystok — Sprawa ta Areał by* 

załatwiona bezpośrednio
Nie możemy podejmować 
go rodzaju poirednictw. 
W-wa, łazienkowska 3.

■■ "
WARUNKI PRENUMERATY 

miesięcznie ......... st 90.— 
Wpłacać wyłącznie na adres Adminittee* 
cjl — Warszawa, ul. Mokotowska I 
„Przegląd Sportowy", konto P. K. O. 1-1918 

CENY OGŁOSZEŃ
za 1 mm w tokiclo szerokości jesfae| 

szpalty — 80 ił.

z WKS 
tlę ładnych te*

Adres: legia

ART. SPORTOWE
SĄ NA SKŁADZIE

Na prowincje firma wysyła za pobraniem
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